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Środa- JW 127. Jutro, Ś. Felix  Kapucyn.
Dziś, w P iątek i w Sobotę, Suchedni.

Napełnia jąca wczoraj w wielkim Teatrze wszy
stkie miejsca Publi csność, uświetniła widowi
sko d anc na dochód JP. Szczurow skiego , swój 

.Wzorowy ta lent gorliwie Jćj przez lat 50 po- 
świocaiącego, Zadowolenie trw ało  ciągle; rzę- 
S lotem i oklaskami i okrzykami powitanoSoleni- 
?-anta, i ponawiano ie po każdym iego śpiewie. 
Wszyscy Artyści p łci obiej obu teatrów, i na
leżący do sceny, ukazali się w akcie 2gim w 
Rozmaitych ubiorach; widok osób ozdobio
nych prawdziwemi talentami, wznowiono zasłu
żone oklaski. Sprawiedliwa Publiczność do
wiodła ze ceni i ta lent i gorliwość. Tenże akt 
został uprzyiemniony wybojem tańców wyko
nanych przez pierwszych Artystów baletu. W  
ostatniej scenie całe grono otoczyło Soleni
zanta, do k tórego JP. Dc-brski z czuciem od
śpiewał następuiącą strofę!

L a t  p ięćd z ie s ią t  s ł u ż y s z  scenie ,
S ł u ż y s z  d o b re j  P u b l ic z n o śc i ;
T a k i e ż  g ło s u  t \yego b r z m ie n ie  
D ziś  i a k  b y ł o  w tw e j  m ło d o śc i .
Zy czyni z se rca ,  jeszcze  d łu g o  
D ozn aw a j  p o d o b n e j  ł a s k i ,
Z d o b n y  ta le n te m ,  z a s łu g ą  
Z b ie ra j  dz is ie jsze  o k la s k i .

Chór całej sceny powtórzył ostatnie wiersze, 
a huczne brawo z wszystkich miejsc, zaręczyło 
iż powyższe życzenia z a tw ie rd z a j  łaskawi S łu 
chacze, na k tórych  żądanie tę strofę powtó
rzono. Tu rozrzewniony Solenizant zaśpiewał 
de obecnych; ,

.Miło s łu ż y ć  t a k i e j  P an i  
J a k ą  ies t  P u b l i c z n o ś ć  nasza,
JJ łogo J e j  n ieść  t a le n t  w d a n i  
K t ó r y  w zg lędam i o k ra sz a .
Niecił  W A M  szczęsne  p ł y n ą  chwil&
Z  czers tw em  zd ro w ie m ,  a b e z  troski*
P rz e ż y jc ie  dwa k r o ć  la t  ty le ,
JJe  W A M  s ł u ż y ł  S z c z u ro w sk i!

Nową muzykę do tych strof u ło ż y ł  K apel

mistrz  K urp ińsk i, i umieścił W drugiej owe p e ł 
ne, i przyiemne tony, iakiemi się zawsze od
znaczał głos naszego pierwszego basisty; te to
ny i teraz wydane .. równym iak zawsze ta len
tem, a w tej chwili wydobyte z g łębi serca 
przeięlego wdzięcznością, nową całej Publiczno
ści spraw iły  przyiemność. Solenizant został po 
3 kroć przywołany; p rzyw ołani oraz JPanna 
IF o th  JPP. ź ó ł k  o w siei i D obrshi. Do tych 
dowodów łaski i zadowolenia Publiczności, o- 
trzym ał  JP .  Szt'tr .row ski od Artystów swych 
kolegow, w czasie wczorajszej próby, dar  p rz y 
jaźni, Pierścień z napisem, który  mu do zgonu 
przypominać będzie ten dzień dla niego ty 
le pamiętny.

W czoraj w Redakcji K urjera  złocono dla 
JnslytuLu moral: zanied: dzieci zł. l O o d A a / a -  
l'zyny  Kucharki i E leonory  Młodszej, za no
cne włóczenie się; a od A. dla kaleki Starca 
na Tamce z ł .  6 gr. 20. —  Otrzymawszy upowa
żnienie W ysokiej Kommis: S. W .  D, i O. P., 
mam zaszczyt donieść Szanownym Rodzicom, 
iź z dniem 1 Czerwca r .  b. otworzę In s ty tu t  
p r y w a tn y  naukow y ivyzszy P łc i  Ż eń sk ie j, w 
domu W . P etiskus  narożnym ulicy Senatorskiej 
i W ierzbowej pod N r  473 b. w officynie na  1 
piątrze; zaś od Sgo Jana na 2em pią trze od 
frontu ulicy Senatorskiej. Nauki w tymże in 
stytucie, przy  pomocy b ieg łych  Na|uczycieli u- 
dzielane będą, planem przez W .  K. R. S. W .  
D. iO .P .  na szkoły i pensje przepisanym, iak 
niemniej m uzyka; rysunki i roboty ręczne. 
Od ukończenia nauk w Jnstytucie Rządowym 
wychowania panien, trudniąc się bez przerwy 
wychowaniem panienek w k ilku  pensjach,mam 
n iep łonną  nadzieję, źe Szanowni Rodzice tern 
samem zaufaniem, iakiem sobie wówczas z jednać 
potrafiła i nadal łaskawie zaszczycać mnie ra- 
ezą. Kloby Zaś p ra g n ą ł  wejść ze m n ą  w u k ła -
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dy przed I Czerwca, raczy zgłosić się eto te 
raźniejszego mego mieszkania pod 2690 przy 
ulicy Bednarskiej na 2gie piątro. 1'eo jila  z 
M a tu szew sk ich  P io trow ska . —  Kurs wczoraj
szy: D ukaty  hol: zł- 19 gr. 22. Listy zasta! 
b ia łe  z ł .  95 gr.  12, wartość kuponu z ł .  1 gr.  18.
—  W  węzorajszem ciągnieniu loterji liczbowej w 
Kantorze Mierzeicwski< f i  pod znakiem F o rtu 
ny ,  p rzy  ulicy Przeiazd na przeciw ulicy D ł u 
g ie j,  wygrano terno na N ra  11, 87, 89, z łp .  
2760; prócz tego wiele amb i extraktow. W  
kantorze tym  dostać można losów do 5ej klas: 
49  loterji k la s : .—̂  ( d  r .  na.) Dla wiadomości 
publicznej uważam za obowiązek ogłosić, że 
przewóz ko ło  Z a k ro c ty m ią  pod U tra tą  na 
W iś le ,  iest tak urządzony, że można wygo
dnie wraz z końfhi i powozem przeprawić się. 
K . O byw atel z P ło c k ie g o . —  Podaie się do pu
blicznej wiadomości, ze w mieście obwodowem 
M ła w ie  w gubernji P łockiej,  wakuic posada A- 
knjszerki Miejskiej, z pensją roczną z łp .  120, 
a w m.ieście obwodowem P u łtu sk u  wakuic po
sada Lekarza Instytutów : W ięz iennego  i Sióstr 
M iłosierdzia , z pensją roczną zł. 1200. Chcą
cy takową zyskać, posiadać ma stopień L eka
rz* klassy I, i winien się zgłosić do W ł a 
dzy miejscowej w P u ł tu s k u .—  W  okolicy Z a -  
jnościa  na nowej osadzie znaleziono dnia 9 b. 
m. 8mio-letnią dziewczynkę zamordowaną, przez 
rozerznięcie iej bszucha. (z G. P.)

A n g l ja . —  W  pierwszych dniach b. m. to 
warzystwo biblijne zebrał® się pod przewo
dnictwem Lorda B exlej\ subskrypcja tego to
warzystwa na rok  bieżący wynosi 4 ,348 ,000zł.,  
czyli o 840,000 zł. więcej niż w r. zeszłym.
—  Ulubione skrzypce Kizexvettera  zakup ił  zna
kom ity  W irtuoz norwegski,  P .  Ole B u li. —  O- 
k r ę t  parowy K o lu m b ja , o d p ły n ą ł  do Hiszpa- 
n ji  z zopasem 100 beczek prochu.

Fręrncja .—  7go b. m. Król odby ł przegląd  
całe j gw ard j i 'n a ro :  Paryzkiej,  której zgroma
dzi ło  się do 50,000. Xżę O rleański dowodził 
piechotą, zaś Xiążę J^pmur iazdą i a r ty l ler ją .

Policja poczyniła wszelkie k rok i  o s t r o ź n ° \ j  
szczególniej wstrzymywano widzów, aby S!? 
mieszali do szeregów gwardji. Do stołu Ki® ^
wskiego po- skończeniu rewji zaproszono 
officerów.—  Królewicz Xżę O rleańsk i z 11111  ̂
my przeznaczanej do p o d  w y ż s z e n i a  iego wyp _
saźeuia, ofiarował 372,000 fr. na rozm ade 
le dobroczynne, między którem i dla bied113 
l iońskieb  fabrykantów 10,000 f r . —  Na poS1<̂  
dzeniu izby deput: w d. 5 b. m. toczy ły  sig *°*. 
prawy o wniosku względem wydatków tajn^J 
policji. P. O dilon  B arro  wymownie 
że takowe wydatki wcale nie są potrzebne, 
nim P. G izo  z talentem prawdziwie retorsk1'11’ 
wyrazami pełnem i zapału i prawdy, rozt1'2  ̂
sa ł  dążność i cel teraźniejszego rządu FrancO'- 
Mowa iego dostatecznie dow iodła , iż obec1’* 
forma władzy zupełnie odpowiada dobru, P 
myślności kraiu i żc wszelka oppozycja *°° 
się tylko stać zgubną na przyszłość. W*P  ̂
mniony wniosek o wydatkach tajnej policji n‘ 
posiedzeniu tejże izby w dniu następny m, p 1'*?  ̂
ię ty  został większością głosów 250 przeć1 
112. — Jeneralny  Konsul w W arszawie P. D]'1' 
ra n , 27go z. m. w k ilka  dni po przybyciu 
M ą p e lje , do swoiego rodzinnego miasta, umal 
w 51 roku  życia. —  Na rozszerzoną wieść o 
gnięciu A b d c l K ad era  do Mcdeab, wyrusz! 
z O ranu  G ubernator  iencralny na czele oddzia1 
wojska do B u f f  ar ik , celem zabezpieczenia 14 
mecznych m ieszkańców .—  Hrabia K am puztt11̂  
Poseł hiszpański udał  się b y ł  do 7'ulerji, 
wyiednania pewnych korzyści dla swoiego s®ł 
du, mówią iednak, że missja iego niedoszła p°” 
myślnogo skutku.

I ł i s z p a n ja . —  Działania woienne na pó łnoy  
nareszcie żywszy w zięły obrot.  W ojska Kr® 
lowej wysłane z St. S cb a s tja n u  ruszyły  "f 
przeciwników, maiących ty lko liczyć do 16,0" 
żołn ierzy  i cierpiących n iedosta tek ;  wkrote* 
więc spodzięwaią się stanowczego wypadku. 
belliści,  k tórzy  prosili o pozwolenie p rze^ /  
cia części francuzkiego kraiu , odmowną ot*’*/*
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n,aii od p ow ied ź .—  Karliści zaięli K an taW ia ia . 
' I‘ powodu częstych p o g łosek  o zamierzonej  
"vprayvic Karlis lów , rząd madrycki nakazał u- 
*v'°rzcnie korpusu 10 ,000  rezerwy dla zasło- 
n'cnia s to l ic y .—  W  K a ta lo n j i  sprawa D o n  hci- 
,° 'a z pom yślnym  idzie skutkiem, wszędzie o- 
*"’ladczaią się za nią, gdy tymczasem Jzabelli-  
Sch w coraz krytyczniejsze wpadaią położenie .

k o zin a  ilo śc i .—  W ostatniej po łow ie  Lutego  
f‘Us*cz.ono wieść między mieszkańcami T abrig , 
"a "schodzie, i/ ,miasto to nawiedzione zostanie  

*?sieniem ziemi; Lud zabobonny wierząc w te 
I)1’*epowiednie astrologów, wyprowadziwszy się  

w, r o z ło ż y ł  się w namiotach po ogro- 
Sch i polach okolicznych. Skutek  b y ł  natu- 

1,|lny, ch łodne powietrze nocy wielu przyprą* 
do o choroby, a ieś li  ta obawa o trzęsienie nic 

"'hanie, tedy ieszcze smutniejszej p rzysz łośc i  
sP°dzjewać się należy. —  Znakomici naczelnicy  
P(,koleń micszkaiącycb na górze L ib a n , prze- 

 ̂ * Panu L a  m a r tin  nader pochlebne pismo
j a* z przepysznym  perskim orężem, Upfasza- 

0,ii tego w zniosłego poetę, który u nich do- 
j. a'vat wszelkiej gościnności,  aby i iego sp ć ł -  
i!j'Cla zachowywali dla pokolenia M a r o n iló w  
p a'vna powziętą p tz y ia ź ń .—  Śpiewaczka Zo- 
J" Lewe przedstawiaiąca teraz role gościnne  
tr 'dnie, po każdej sztuce nadzwyczajne o- 

Jtttuie oklaski.  W  operze ł le l l in ieg o  L u n a-  
^ ' z^a obsypywano ią kwiatami, ostatnim razem  
^ st\p i ła  w roli Desd.cm.ony w operze O te llo . —  
*  pP'erwszem wystąpieniu śpiewaka D ju p r e  ,1 ary ż u , najznakomitsze osoby wszelkiego  
tto ^  zgromadzone. Widziano Hrabie-
X} ^'Ppony  z m ałżonką, X iężnę  S u le r la n d , 

y śb ra n te s , I lrabiuę M e rlin , exminislrow : 
ie H Jera> J je r s a , G iz o ta ; Kompozytorów, M a -  
sCl^.c,'a , O ber a ,  H a lew eg a , N id e rm a ic ra ;  Tan* 
la 1 kanny T a ljo n i  i E isler . Zaiste n ie m a ły  
ł 0 ^as*Czyt dla artysty!— S tra u s  dostał się aż 

lecz nie osobiście, towarzystwo prag* 
ką . niljzykanlów dało  poznać i w N ow ym  Jor-  

l«uone k«mpozycjc tego wirtuoza, a p ię 

k ny  świat amerykański również szaleia za iego  
walcami iak i nasi E u ro p e jc zy k o w i.  —  W ia d o 
mo iż za czasów L u d w ik a  A J /  i A  /  gust do 
sceny na tak w ysokim  znajdował się stopniu, że 
nawet niższa klassa ludzi miała swoie amator
sk ie  teatry. Modny szewc damski również co 
niedziela w ystępow ał na s#reng. Dekoratorporo-  
żniwszy się raz z tym zw olennikiem  dramma- 
tyczności, w końcu 5go aktu maiąc p o łoży ć
sztylet na ołtarzu Jov w miejscu onego
p rzygotow ał ogromne szyd ło . Szewc graiąc ro 
lę n ieszczęśliw ego bohatera, w  zapale nie po
s trze g ł  zmiany, i tak, gdy przyszło  w końcu  
do odebrania sobie życia, porwał s z y d ło ,  któ- 
rem  zw ykle  na utrzymanie zarabiał. Łatwo  
sobie wystawić śmiech publiczności na widok tak  
komiczno-traicznego k oń ca .  Majster po tem  zda
rzeniu tak się r o z g n ie w a ł ,  iż  postanowił iuż 
nigdy na scenę nie występować.—  P. I j .  K oper. 
na iednem z ostatnich posiedzeń londyńskiego  
towarzystwa rękodzieln iczego, dla dowiedzenia  
mocy papieru, skleiwszy 2 końce arkusza poczto
w ego, podniósł niemi półcentnara. T ym że  ar
kuszem podniósł  także człow ieka. T enże P. 
A o p er  rozprawiaiąc później o długości papieru,  
doniósł,  że niedawno w pewnej fabryce zrobio
no arkusz d ługi na 4 mile angie lsk ie .  —  23go  
z. m. sprzedano w Londynie znaczną ilość w ina 
X eres , posłaną N a p o le o n o w i  na wyspę S. 11 e- 
le n y , n ieiaki czas przed iego śmiercią. Z p ie
czę cPbutel ko wy ch okazało się iż  to wino ma iuż 
lat 17. Płacono za butelkę po 160 do 2 00  z ł .  
—  Gmina K irch b erg  w Szwajcarji ma w tej chwi
li ia s n o w id zą c ą .  Przepowiada ona przysz łe  
zdarzenia. Lud tameczny uważa ią za niewiastę  
przez djabła opętaną!!

S Z A R A D A .
G d y  ie s t  c z ło w ie k  V  ty m  s tan ie  co ine pierwsze, i  te;
3 tie, \ te } n iech  n a w e t  z sa m ych  drugich  b ęd z ie ,  

To iuż  n ic  n ie w a r te ;
JVszystko w Kralów rzędz ie .

(Z e s z ła  S z a r a d a  P u n h u iw a ty .)

P R Z Y 1EC H A L1 do W A R S Z A W Y .
X. T om aszew ski B iskup K alisk i, z Kalisza; Oża-
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rovfski Fran:  l ira :  z Gub: Grodzi:;  Baszyński Lud: 
Bzie:, Zaborowski  Jg n :  Dzie: z Zalesia.

D O N I E S I E N I A .
DOBRA Ziemskie* Pa^sy z przy ległościami,  odle

głe tnil 4 od W a r s z a w  y obok szosy za miastem B ło 
niem p o ło żo n e ,  s łynne  z wzorowego Gospodarstwa 
niegdy .lana Gejsmera, w k tórych budowle gospo
darskie w ink najlepszym stanie zńajduiźg sie, p a ła 
cem w nowym guście w y s t a w i o n y p r z e ś l i c z n y m  
obok  ogrodem, i pa rk iem  ozdobione., k tó re  rzeka  
Utrata  i k i lka  k anałów  przerzyna ,  wystawione zo^ 
s ta ły  tia sprzedaż pubU c/ną  sądową, pod nader  ko-  
rzystncin i  dla kupuiących warunkami.  P rz y g o to 
wawcze przysądzenie  odbędzie sie w W ydziale  II . 
T ry b u n a łu  Cywilnego w dniu 18/30 JMaia r.  b. o 
godzinie  4 z południa .  , -

Ogłasza się, aby n ik t  nie n abyw ał  sęhecly o d F c -  
liojaua R urn ia tow skiego ,  pochodzącej po niegdy F r a n 
ciszku Rudnickim , spadłej ' na m atkę  tegoż Roza!ją 
zPąg o w sk ich  Kurnia tow ską,  po zejściu k tórej p rz e 
szła  na i ej Sukcessorów, z k tó ry ch  od Felicjana 
R urn ia tow skiego  na dn iu  I W rześn ia  r. z. prawnie 
takową n a b y łe m .—  P io tr  C altstyft M a ia ck i.

Od dosyć odległych czasów, żyiąc w p i ;zyia- 
z n y c h stosunkach zfamil ją  Roskiewiczów, a m ianowi
cie Fe l isem ,  Mikołaiem, Jakóbein  i Cyprjanein, t r a 
fem, D y pl om ich Ojcu W alen tem u  w r. 1775, p rzez  
K róla S tanisława na szlachectwo nadany, znajduiesię  
w inoiem posiadaniu* A że nie wiem gdzie sie obecnie 
t a i  familja  zńajduie, niniejszem oświadczam, i£ D y
p lom  ten z r ą k  moiego Syna  Arthura  w W arszawie 
t> W . Kozłowskiego Professora  Gimnazjum p rzy  ul i
cy Oboźnej Ner 27(56, osoby interesowane odebrać 
mogą. S trze lec k i lh ip e r t  Obywatel z Kaliskiego.

Do Handlu żelaznego Karolą  Sztoltzmanna na Kpa- 
kowskiem  Przed: na przeciw dawnego Kościoła PP. 
Bernardynek ,  nadszed ł  t ran sp o r t  świeżej KONICZY
NY Holenderskie j ,  za k tó re j  dobroć Z a re cza.
S S / ’V L  M łody  człowiek,  iak najdokładniej  o- 
r  { j  ^  beznany z Gorzelnictwein i Piwowarstw em 

a g —'i7; przybywszy z Berlina do Warszawy^ ż y 
czy sobie w k ra iu  znaleźć obow iązek  „Piwowara, 
Gprzęlanego  lub  Dy ty la tera .  M ieszka  przy  ulicy 
E lek to ra lne j  Nr 927 w oberży  pod  Lwem,

W IE Ś  Kluszewo leży po między Mławą a Pra- 
srąyszem wO bodzie  P rasnysk im , w Guberni  Płock ie j ,  
wysiew ozim iny przenosi  kor: 300 w po łow ie  psze-/ 
nicy, siana uwroeianego czyli grondowego  na sWo- 
ią potrzebę  podosta tk iem , gospodarzy  ro lnych 12, 
k ppezarzy  15, og ro d n ik ó w  k i lkunastu ,propinacja  zna- 
ezna, wiatrak , budowla dworska iak wiejska w naj 
lepszym  stanie, b o ry  o p ó ł  miii, lecz opal  dła wło:

ścian ies t  gruntowy; wydzierżawia  się na lat 3 
Sgo Jana  r .b .  Bliższą wiadomość powziąść moim1 
każdego  dnia od Dziedzica na gruncie w Kl*r zewi.0,

Owcz&rnia Garnowo w Obwodzie PrasnysM4*1 
tnil 2 od Pu ł tuska ,  prowadząca ród  swych me' 

ry  nosów x  wielu Owczarń wsławionych, ma iak 1^ 
poprzednich  do sprzedania  T ry k i  sortowania So te i '  
majstra Hau*inann, po  cenie um iarkowanej  znajdź' 
ią się clekty,  prym a, sek u n d y  i tercje.

W Handlu V\in i Korzejii  pod Nr 2, pr^Y 
ulicy Sgo Jana  pod znakiem W ielorvba ,  znaplui'1 
się NASIONA świeżych zag łanicznych BURAKÓW 
prawdziwych cukrowych w najlepszym gatunku, ora* 
KONICZYNY białej  i czerwonej holenderskiej  świe" 
żej, S O C Z E W IC Y  szwajcarskiej,  R EJGR A SU at>" 
gielskiego, SZ PE R G L U  i WY’KI hiszpańskiej,  dl*1 
owiec na paszę b a rd zo 'p o ży teczn e j ,  k tó re  po cciii® 
um iarkowanej  sprzednią się.

Andrzej Kaliński rodem z Miasta Osmolilia, Oh' 
wodu Gostyńskiego,  Guberni Mazowieckiej,  wczasi® 
wojny wydany zosta ł  w szeregi b. W o jsk  Polskich 
na Nowy ro k  1831 do P u łk u  4 Strzelców pieszychr 
inaiąc lat 20. Pozosta ła  M ałżonka  po rzeczony1'1! 
Andrzciu  Kalińskim iuż ro k  7iny upływa a żad»e! 
nie m oże  powziąść wiadomości o życiu lub śmiei'cl 
onegoź dopraszą się Szanownej Publiczności,  a szczf' 
gólniej b. W ojskow ych  tegoż p u łk u ,  ieżeliby s>! 
k to  tak i  znalaz ł ,  ęo by  m ia ł  iaką kolw iek wiadC' 
mość, aby raczy ł  w sm utku pogrążoną  pociesz?® 
przez  udzielenie pewności,  za co dozgonną wzdzk” 
cznością wypłacać się będzie. Zamieszkała  w Ki01" 
nozi Miasteczku Obwodzie G ostyńskim  Guberni M3' 
zowicckie j.  K . K a liń ska .

W m ieśc ie  Białobrzegach, nsM Pilicą, w guberni1 
Sandomierskiej,  obwodzie Radomskim  położone'!1’ 
na T rak c ie  g łównym  bitym  Krakowskim , o 9 inl 
od W arszawy odległym , iest PR O PIN A C JA  do "7  
puszczenia poczynaiąc od d. 24 Czerw: r. b. S ta '1!’ 
zakonni w konsensy z. opatrzeni g łównie  o też prop1 
nacją ubiegać się mogą. Pre tendenci  zgłaszać się *e 
chcą do Dziedzica we wsi Sucha pod miastem 
łob rzegam i zamieszkałego.

K O LO N JA  z wszelkiemi zabudowaniami gosP 
darskiemi i zasiewami, we wsi Gocławru, 3 wiors') 
ża P r a g q 'p o ło ź o n a ,  iest do sprzedania z wolnej '■ 
ki.  W iadom ość powziąść można u właściciela 
m ieszkąłego  .w ,W arszawie  przy  ulicy Fre ta  pod 1 
251, na lein pią trze .   ^

W czora j  wyciągnięte  Nra 8.— 87.— 89.— 43.— O' 
Dziś rano  c iepła  s topniS . W czoraj  w po łudnie  IR 
T E A T R  W IE L K I .  Ju t ro  D w a j A n S licy .  Balet-


